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Pan-Slavism and music Ludomir Michał Rogowski (1881-1945) 
Abstract: Ludomir Michał Rogowski (1882–1954), a Polish composer strongly devoted to promote Pan–
Slavism, remains a separate phenomenon in Polish musical culture. Rogowski’s aim was creating a new 
Polish music, combined of both national folk music elements and modern compositional procedures. The 
similarities in archaic music of Slavs were the basis of his authentic belief in a unity of the Slavic people, 
which he expressed through his compositions and writings and which brought him finally to settling 
in the Kingdom of Serbs, Croats and Slovenes.  
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Polityczno-społeczne koncepcje jedności ludów słowiańskich, takie jak pansla-
wizm, iliryzm, jugoslawizm, neoslawizm, słowianofilstwo, jednoczyły w XIX i na po-
czątku XX wieku intelektualistów części krajów europejskich, a także wpłynęły w pew-
nym stopniu na ich rozwój kulturalny. Zbieżne doświadczenia braku niepodległości 
państw wchodzących w skład monarchii Habsburgów, a następnie budowanie „Nowej 
Europy” po zakończeniu I wojny światowej, skutkowały tworzeniem narodowych 
(i ponadnarodowych) tożsamości, opartych na wspólnocie języka, religii i tradycji, w co 
angażowali się nie tylko politycy, ale też artyści1. Przypomnieć na marginesie należy, że 
przekonanie o jedności słowiańskiej wywodzi się z czasów znacznie wcześniejszych, 
a jedną z pierwszych szerzej znanych prac na ten temat było Królestwo Słowian Mauro 
Orbiniego z 1601 r.2.  
Z kolei propagowanie przez Rosję w XIX wieku koncepcji panslawizmu, we-
dług której narody słowiańskie, stanowiące wspólny obszar kulturowy, powinny połą-
czyć się pod berłem cara, służyło – jak wiadomo – umacnianiu potęgi politycznej wy-
łącznie tego kraju. Teoria ta, głoszona m.in. przez Mikołaja Danilewskiego, autora 
„kodeksu panslawizmu” czyli Rosji i Europy3, przyczyniła się do utrwalania podziału na 
1 Problem nacjonalizmu w muzyce został podjęty w pracy Musical Constructions of  Nationalism. Essays on the History and 
Ideology of  European Musical Culture, 1800-1945, red. Harry White, Michael Murphy, Cork 2001. Vide: też: Richard Tarus-
kin, Nationalism, w The New Grove Dictionary of  Music and Musicians, Second Edition, t. 17, Londyn 2001, s. 689–706. 
2 M. Orbini, Il regno degli Slavi, Pesaro 1601. 
3 M. Danilewski, Rossija i Jewropa. Wzglad na kulturnyje i politiczeskije otnoszenija słowianskogo mira k germano-romanskomu, 
Sankt Petersburg 1871. Vide: również artykuł Tomasza Stefaniuka: Europa a świat słowiański – ujęcie panslawistyczne, „An-
nales Universitatis Mariae Curie-Skłodowska”, Sectio I, [Lublin] 2002. 
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Europę zachodnią i Europę wschodnią4. Pod koniec XIX wieku zaczęła kształtować 
się wizja słowiańskiego braterstwa w nowoczesnej formie, uwzględniająca niezależność 
każdego z odrębnych narodów: np. Czechów, Serbów, Bułgarów, tzw. neoslawizm5.  
Zainteresowanie tematyką słowiańską w Polsce w XX wieku nastąpiło po rewo-
lucji 1905 r. – w Krakowie utworzono organizację Klub Słowiański (już w 1901 r.), 
skupiającą intelektualistów pod przewodnictwem profesora Mariana Zdziechowskiego, 
literaturoznawcy i filozofa6. Klub Słowiański wydawał w latach 1905–1914 własne cza-
sopismo „Świat Słowiański”7 (którego opublikowano łącznie 117 numerów), obejmu-
jące swym zakresem tematycznym nie tylko kraje słowiańskie, lecz także inne, dzielące 
los narodów zniewolonych (Litwa, Węgry, Rumunia). Ożywienie po rewolucji rosyj-
skiej kontaktów z krajami słowiańskimi wchodzącymi w skład Austro-Węgier i leżący-
mi na Bałkanach wynikało z nadziei stworzenia sojuszu antyniemieckiego nawet za ce-
nę skorzystania z „opieki” Rosji. Za takim rozwiązaniem opowiadał się Roman 
Dmowski, wkładając wiele wysiłku w zwrócenie uwagi na sprawę polską na międzynaro-
dowym forum słowiańskim, co opisał w książce Polityka polska i odbudowanie państwa8. 
W zorganizowanych w pierwszej dekadzie ubiegłego stulecia trzech międzynarodowych 
kongresach neoslawistów: w Pradze w 1908, w Petersburgu w 1909 i w Sofii w 1910 r., pol-
scy uczestnicy mieli okazję wziąć udział w pierwszych dwóch spotkaniach9.  
Polacy jednak, w porównaniu z mieszkańcami innych krajów słowiańskich, wy-
kazywali na ogół duży dystans wobec koncepcji panslawistycznych10, czego dowodzi 
między innymi skromna liczba wyznawców Słowiańszczyzny w owym czasie wśród 
przedstawicieli świata sztuki; do najważniejszych należy zaliczyć rzeźbiarza Stanisława 
Szukalskiego, malarkę Zofię Stryjeńską, literata Tadeusza Micińskiego czy kompozytora 
Ludomira Michała Rogowskiego11. Ten ostatni, rówieśnik Karola Szymanowskiego, ja-
ko jedyny twórca okresu modernizmu odnalazł wspólne założenia ideowe i artystyczne 
z Czechami, Chorwatami, Serbami i konsekwentnie propagował w muzyce ideę sło-
wiańską.  
4 Por. M. Bobrownicka, Narkotyk mitu. Szkice o świadomości narodowej i kulturowej Słowian zachodnich i południowych, Kra-
ków 1995 i Andrzej Walicki, Rosja, katolicyzm i sprawa polska, Warszawa 2003. 
5 Por. P. Vyšný, Neo-Slavism and the Czechs 1898–1914, Cambridge 1977; Antoni Giza, Neoslawizm i Polacy 1906–1910, 
Szczecin 1984. 
6 M. Zdziechowski (1861–1938), w 1926 r. kandydował w wyborach na prezydenta II Rzeczypospolitej. 
7 Niektóre teksty z czasopisma zostały ostatnio przedrukowane w pracy: Feliks Koneczny. Słowiański Świat. Zbiór ar-
tykułów z miesięcznika Świat Słowiański, Komorów 2010. 
8 R. Dmowski, Polityka polska i odbudowanie państwa, Warszawa 1925. 
9 Vide: A. Giza, op. cit. 
10 Vide: M. Bobrownicka, op. cit., s. 11. 
11 O panslawizmie w twórczości L.M. Rogowskiego pisałam obszerniej w artykułach Estetyka i polityka. O pozamu-
zycznych inspiracjach twórczości Ludomira Michała Rogowskiego, „Muzyka” 2009, nr 3–4, s. 147–161 oraz Pan–Slavic Idea of  Lu-
domir Michał Rogowski (1881–1954). In Search of  a Polish National Identity of  Music, w Franjo Ksaver Kuhač (1834–1911). Glaz-
bena historiografija i identitet / Music Historiography and Identity. Red. Vjera Katalinić i Stanislav Tuksar, Zagrzeb 2013, s. 237–
246. Vide: też: E. Wójtowicz, Ludomir Michał Rogowski. Sylwetka życia i twórczości, Kraków 2009. 
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Pierwsze dekady XX wieku w sztuce to czas żarliwych dyskusji na temat roli 
i odpowiedzialności artysty, czas przemian modelu sztuki narodowej wypracowanego 
przez artystów poprzedniego stulecia12. Malarze, literaci i muzycy polscy, którzy kształ-
cili się bądź podróżowali do wiodących wówczas ośrodków, przede wszystkim nie-
mieckojęzycznych, byli zaznajomieni z obowiązującymi trendami i dziełami. Część 
kompozytorów, wiązana z Młodą Polską (Karol Szymanowski, Ludomir Różycki, 
Grzegorz Fitelberg, Apolinary Szeluto), zdystansowała się wówczas wobec romantycz-
nej koncepcji muzyki polskiej, opartej na silnym eksponowaniu elementów folklory-
stycznych, proponując propagowanie współczesnych osiągnięć europejskich. Przeciw-
nie niż „kosmopolici”, „narodowcy” obawiali się, że obce wpływy grożą utratą tożsa-
mości i wchłonięciem przez kultury państw ościennych, wobec tego konieczne jest 
kształtowanie świadomości społeczeństwa poprzez odwołanie się do własnej, najbar-
dziej „pierwotnej” muzyki ludowej13. Poglądy narodowców współbrzmiały z ideologią 
Narodowej Demokracji, promowaną na łamach „Przeglądu Wszechpolskiego”14 (tam-
że wydano pierwszy w literaturze europejskiej program nacjonalizmu, Myśli nowoczesnego 
Polaka Romana Dmowskiego15, objaśniający założenia społeczne i polityczne ruchu 
narodowego, dążącego do odzyskania niepodległości). Dla tej grupy (Ludomir Michał 
Rogowski, Stanisław Niewiadomski, Stanisław Kazuro, Piotr Rytel) kwestia odnowie-
nia oblicza muzyki nie wydawała się pierwszorzędna, choć podkreślić należy wyjątkową 
postawę Rogowskiego, opowiadającego się za stworzeniem muzyki narodowej – sło-
wiańskiej, nie wykorzystującej wzorców germańskich ani francuskich, ale nowoczesnej 
w zakresie środków techniki kompozytorskiej.  
Ludomir Michał Rogowski dysponował gruntowną wiedzą muzyczną zdobytą 
w Polsce i za granicą: w Instytucie Muzycznym w Warszawie (1903–05, kompozycja 
u Zygmunta Noskowskiego, dyrygentura u Romana Statkowskiego i Emila Młynar-
skiego), w Królewskim Konserwatorium Muzycznym w Lipsku (1906, dyrygentura 
u Artura Nikischa, harmonia i kontrapunkt u Hugona Riemanna), w Monachium 
(1907, akustyka), w Rzymie (1908–1909, śpiew) i w Paryżu (1911, śpiew u tenora Jana 
Mieczysława Reszke). Zbierał doświadczenia zawodowe w różnych ośrodkach, mając 
okazję poznać wielokulturowe środowiska artystyczne. Pracował w Wilnie (w latach 
1908–1911), gdzie zasłużył się przede wszystkim stworzeniem zespołu orkiestry sym-
fonicznej (razem z Rosjaninem Konstantynm Gałkowskim) i szerzeniem dzieł muzyki 
polskiej. Komponował jednakże również muzykę do sztuk wystawianych w białoru-
12 Vide: M. Micińska: Inteligencja na rozdrożach (1865–1918), w Dzieje inteligencji polskiej do r. 1918, red. Jerzy Jedlicki, t. 3, 
Warszawa 2008. 
13 Vide: więcej na ten temat w artykule M. Dziadek: Europejczycy kontra...Europejczycy, estetyczne i ideologiczne uwarunkowania 
dyskusji o muzyce narodowej w latach 1890–1914, w Wokół kategorii narodowości, wielokulturowości i uniwersalizmu w muzyce polskiej, 
red. Alicja Matracka-Kościelny, Warszawa 2002, s. 80–100 oraz Alicja Jarzębska, Ideologia postępu i nacjonalizm a koncepcje 
muzyki ponadnarodowej i narodowej, „Forum Muzykologiczne” nr 1, Warszawa 2004, s. 11–21. 
14 Czasopismo wychodziło początkowo we Lwowie (1895–1901), a następnie w Krakowie (1901–1905). 
15 Książka została opublikowana w roczniku 1902 i wydana z uzupełnieniami osobno we Lwowie w r. 1903 (2/1904, 
3/1907, 4/1933). 
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skim teatrze Ihnata Bujnickiego i opracowywał pieśni ludowe dla założonego przez 
siebie chóru białoruskiego. Wsławił się skomponowaniem nieoficjalnego białoruskiego 
hymnu do poematu Janki Kupały A kto tam idzie (1909). Lata I wojny światowej spędził 
we Francji: w Paryżu i na Lazurowym Wybrzeżu, obcując z takimi znakomitościami jak 
Anatol France, Gabriele d’Annunzio czy Isadora Duncan oraz wchłaniając najnowszą 
sztukę awangardową. Po krótkim pobycie w Belgii powrócił do wyzwolonej Ojczyzny, 
rzucając się w wir działalności koncertowej i publicystycznej (pisał do „Kuriera Pol-
skiego”, „Wiadomości Muzycznych”, „Muzyki”), by wypełnić narzuconą sobie misję 
edukowania społeczeństwa. Dążył do podniesienia poziomu muzyki narodowej po-
przez własną twórczość i wychowywanie muzyczne obywateli. Trwałym elementem 
jego estetyki było podkreślanie powinowactwa Polski z innymi krajami słowiańskimi, 
z którymi chciał zorganizować stałą wymianę koncertową (odwiedził w tym celu Pragę 
i Belgrad). Budowanie nowego repertuaru i nowych instytucji okazało się zajęciem nie 
tylko czasochłonnym, ale i sprzyjającym powstawaniu konfliktów, co zniechęciło arty-
stę do środowiska warszawskiego i wpłynęło na jego decyzję o ponownym wyjeździe. 
Porzucił Polskę na rzecz Dubrownika, należącego wówczas do Królestwa Serbów, 
Chorwatów i Słoweńców, gdzie zyskał sławę i poważanie i rozwinął swoją koncepcję 
muzyki wszechsłowiańskiej (lata 1926–1954).  
Komponował opery, balety, symfonie oraz muzykę kameralną, a także pieśni so-
lowe i chóralne; łącznie ponad sto utworów, z których jedynie niewielką część opubli-
kowano16. Wieloletnie przebywanie poza krajem w jakiejś mierze wyłączyło Rogow-
skiego z obiegu muzycznego w kraju, a po jego śmierci, w okresie komunizmu, wyko-
nywanie muzyki i podjęcie badań nad twórczością emigracyjną w ogóle okazało się 
bardzo utrudnione. Stopniowo przywracane są postaci niegdyś głośne, może niekiedy 
współcześnie postrzegane jako nieco ekscentryczne, ale składające się na obraz kultury 
polskiej I połowy XX wieku. 
Szukając przyczyn fascynacji kompozytora ideą słowiańską można przyjąć, opie-
rając się na jego licznych wypowiedziach, że pojawiła się ona w rezultacie zaintereso-
wania folklorem i badań nad materiałem dźwiękowym pieśni ludowych znanych 
z dzieciństwa i gromadzonych w dojrzałym wieku. Przedstawiał się (przy okazji pobytu 
w Pradze w 1926 r. na specjalne zaproszenie Poselstwa Czeskiego w Warszawie), jako 
„niestrudzony od latu dwudziestu zbieracz zabytków muzycznych i prastarych moty-
wów po całej Słowiańszczyźnie”17. Studia te nie miały początkowo systematycznego 
charakteru, ale pozwoliły kompozytorowi sformułować istotne spostrzeżenie:  
[...] pieśni ludowe wszystkich szczepów słowiańskich, po odrzuceniu wpływów wszystkich kultur ob-
cych, mają to samo podłoże pierwotne, jakie znalazłem w pieśni białoruskiej i polskiej. Z tego prze-
16 Szczegółowy wykaz utworów w pracy Ewy Wójtowicz, op. cit., s. 351–367. 
17 L.M. Rogowski, Komunikat Ajencji Wschodniej z dnia 8 maja 1926 r., maszynopis niepublikowany, Državni Arhiv 
u Dubrovniku (Państwowe Archiwum w Dubrowniku, dalej jako DAD), sygn. RO-180 4.IV.22. 
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świadczenia zrodził się we mnie panslawizm, gorące dążenie do uzgodnienia naszej wielkiej, kłótliwej 
a niemądrej Słowiańskiej Rodziny18.  
W okresie wileńskim, intensywnie zbierając melodie ludowe, Rogowski pracował 
nad broszurą poświęconą genezie muzyki słowiańskiej, z której zachowały się jedynie 
szkice – zakres problemów zaplanowanych do rozpatrzenia, a wśród nich między in-
nymi:  
− sztuki pierwotne u Słowian; 
− jakie wpływy składają się na sztukę każdej grupy Słowian; 
− jaka powinna być sztuka Polaków; 
− na czym kształcić czystą sztukę Słowian19. 
Zamierzonej książki nie napisał, przedstawiając za to swoją wizje sztuki narodo-
wej i braterstwa słowiańskiego w licznych tekstach publicystycznych i literackich20. 
Punktem wyjścia do stworzenia nowoczesnej sztuki polskiej miała być autentyczna 
słowiańszczyzna (w odróżnieniu od powszechnie wyzyskiwanej powierzchownej lu-
dowości). Zbudowanie nowej muzyki opartej na folklorze miało gwarantować jej od-
rębność stylistyczną:  
Twórczość muzyczna Rogowskiego jest nacechowana dążeniem do uświadomienia sobie typu 
SŁOWIAŃSKIEGO [wyróżnienie kompozytora] – lechickiego, typu, który przebija się mocno 
w dziełach Chopina, Moniuszki, H.[enryka] Wieniawskiego, St.[anisława] Niewiadomskiego, a który 
jest zagubiony przez podleganie wpływom muzyki Zachodu w Polsce dzisiejszej21. 
Aby stawić czoła niemieckiej dominacji w muzyce, pozostałe kraje słowiańskiej 
powinny również odnowić oblicze swojej muzyki. W Odezwie do Kolegów Muzyków 
Wszelkiej Braci Słowiańskiej z 8 maja 1926 r. nawoływał innych twórców:  
[...] my Słowianie posiadamy skarby nieruszane dotychczas, język zapomniany, własne słowa – nie-
wypowiedziane. Nasza muzyka do dziś dnia jest w niewoli kultur zachodu, nie przeczę, wielkich, ale 
nam zasadniczo obcych. Czy siła wyrazu i świeżości muzyki Smetany, Mussorgskiego, Moniuszki, 
Dvořaka, Borodina, H. Wieniawskiego i innych naszych twórców polega na ich uleganiu systemom 
i kanonom muzyki Zachodu? [...] Wzywam Was, Bracia, do wyzwolenia z siebie naszych pradaw-
nych, słowiańskich Bogów, śpiących w nas, ale nie umarłych, chociaż zdetronizowanych, oraz bardzo 
starannie przysypanych prochem niepamięci przez Germanów i Gallów22. 
18 L.M. Rogowski, O sobie, maszynopis niepublikowany, DAD, sygn. RO-180 4.II.15. 
19 L.M. Rogowski, rękopis datowany na 4 października 1910, DAD, sygn. RO–180 4.III.143. 
20 Znaczna część tekstów kompozytora nie została wydana. Spuścizna L.M. Rogowskiego zachowała się w kilku archiwach, 
wśród których najobszerniejszą kolekcją dysponuje Archiwum Państwowe w Dubrowniku (Državni Arhiv u Dubrovniku, za-
sób RO-180). 
21 L.M. Rogowski, [notatka bez tytułu], maszynopis niepublikowany, DAD, sygn. RO–180 4.VI.20. 
22 L.M. Rogowski, Komunikat Ajencji Wschodniej, op. cit. 
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Konkluzja o wspólnych korzeniach muzyki krajów słowiańskich koresponduje 
z poglądami o jedności języków słowiańskich Słowaka Jana Kollara (1793–1852)23, in-
spirującego się myślą niemieckiego filozofa Johanna Gottfrieda Herdera (1744–1803), 
którego wpływ na ukształtowanie się koncepcji narodu i odrodzenie słowiańskie został 
już gruntownie przeanalizowany w literaturze24. W wypowiedziach Rogowskiego moż-
na zresztą znaleźć wiele stwierdzeń idealizujących Słowian, w których pobrzmiewają 
echa herderowskich wyobrażeń. Wierzył, że to Słowianie mają „misję cywilizacyjną”. 
Pisał, że jesteśmy „pierwszym Narodem Wschodu, nie zaś ostatnim Zachodu”25. Kul-
turze Zachodu, będącej w stanie rozkładu, przeciwstawiał niewinną, mającą swe źródła 
jeszcze w czasach przedchrześcijańskich, Słowiańszczyznę – głosił, że na terenach Pol-
ski można spotkać archetypy muzyczne, które zaniknęły na Zachodzie:  
Jedyni w Europie posiadamy jeszcze pieśni prastare, słowiańskie. Pozostała ich liczba niewielka, 
dostateczna jednak, by zdać sobie sprawę z kierunku, jaki winniśmy obrać w poszukiwaniu naszej od-
rębności26.  
Charakteryzując własną technikę kompozytorską, wskazywał wyraźnie dwa źró-
dła inspiracji: Słowiańszczyznę i Orient:  
Rogowski opiera się na prastarych melodiach pogańskiej Polski, a że budowa ich jest pocho-
dzenia wschodniego (Indie, kraje palijskie, Persja?), artysta ten jest pod wyraźnym urokiem Wschodu. 
W swoisty sposób głosił teorię, mówiącą o pochodzeniu Słowian ze wspólnoty pra-
indoeuropejskiej. Poglądy Rogowskiego, wyrażone w wywodach o charakterze literacko-
filozoficznym mogły być zainspirowane odkryciami rozwijającego się w XIX wieku języ-
koznawstwa historycznego i badaniami porównawczymi języków europejskich i pozaeuro-
pejskich27. W dwudziestoleciu międzywojennym nie był odosobniony w upatrywaniu na-
dziei na odrodzenie sztuki poprzez zwrot ku Wschodowi28. 
Analizując środki artystyczne wykorzystywane do promowania wizji świata słowiań-
skiego można odnaleźć u polskiego twórcy wszystkie typy stosowane w muzyce propa-
gandowej: począwszy od specjalnie dobieranych tekstów utworów wokalnych i librett bale-
tów po środki techniczno-muzyczne.  
W zakresie muzyki, starając się naśladować archaiczne struktury ludowe, Ro-
gowski podporządkował im najważniejszy element techniki kompozytorskiej – język 
23 Jan Kollár, O literackiej wzajemności między szczepami i narzeczami słowiańskimi, w idem, Wybór pism, red. Henryk Batow-
ski, Wrocław 1954, s. 3–138. 
24 Vide: na przykład J. Rapacka, Godzina Herdera. O Serbach, Chorwatach i idei jugosłowiańskiej, Warszawa 1995 czy L. Mo-
roz-Grzelak, Herderowska filozofia dziejów w „przebudzeniu” narodów słowiańskich, „Sofia” [Pismo Filozofów Krajów Sło-
wiańskich], 2006 nr 6, s. 15–26. 
25 L.M. Rogowski, Pro domo sua, „Muzyka Polska”, 1937 nr 19, s. 460. 
26 L.M. Rogowski, Komunikat Ajencji Wschodniej, op. cit. 
27 Por. L. Moszyński: Wstęp do filologii słowiańskiej. Warszawa 2006. 
28 Por. na przykład artykuł Adolfa Chybińskiego Wschód i Zachód w muzyce, „Muzyka” 1929 nr 1, s. 18–20 i nr 2, s. 74–78. 
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harmoniczny29, specyficzną gramatykę muzyczną. Kompozytor zwrócił się ku skalom 
ludowym, próbując wyjść poza reguły konwencjonalnego system dur-moll. W manife-
ście Muzyka przyszłości30 z 1918 r., sformułował zasady tonalne, na których zamierzał 
oprzeć swoją muzykę. Dziesięć lat później dodał kolejny element swojego systemu – 
skalę, o znamiennej nazwie „słowiańska”, która stała się podstawowym wyróżnikiem 
jego stylu (należy przypomnieć, że modus ten, nazywany również „podhalańskim” wy-
stępuje w muzyce ludowej różnych krajów – zaobserwował go np. Béla Bartók). Skala 
ta pojawiła się w wielu jego dziełach, poczynając od II symfonii (1936)31, nadając – w in-
tencji kompozytora – pierwotnie słowiański charakter muzyce. W opinii wielu komen-
tatorów te do pewnego stopnia sztuczne konstrukcje ograniczały inwencję kompozy-
tora; ostatecznie utwory powstałe po 1936 zostały ocenione jako mniej wartościowe 
artystycznie od wcześniej powstałych32.  
Rogowski posługiwał się również folklorem w bardziej tradycyjny sposób, mia-
nowicie cytując pieśni ludowe bądź komponując melodie tak, by przypominały ludowe 
pierwowzory. Podobnie jak jego wielki poprzednik, Fryderyk Chopin, wykorzystywał 
rytmikę tańców ludowych – jeden z podstawowych nośników kategorii narodowości 
w muzyce. 
Z przywoływanych przez niego pieśni można wymienić popularną pieśń wesel-
ną Oj, chmielu, (na poczatku baletu Korowaj z 1938 r.33 – tej samej melodii użył Fryderyk 
Chopin w Nokturnie b-moll op. 9 nr 1 na fortepian; Chmiel pojawia się również w Wi-
zjach Pogańskich z 1951 r.34, w części zatytułowanej Wesele), Oj, Janie zielony (balet Koro-
waj), Śmiercicha ze wsi, nowe latko do wsi i Płakała panienka (obie w balecie Kupała z 1926 
r.35). Opublikowane Trzy pieśni ludowe jugosłowiańskie (1928)36 oparte są o autentyczne
melodie ludowe macedońskie, bośniackie i chorwackie. 
„Duch słowiański” jest wyrażony, nie tylko w muzyce, ale też w librettach utwo-
rów scenicznych, takich jak balety Kupała (libretto: L.M. Rogowski, premiera: Teatr 
Wielki w Warszawie) i Korowaj (libretto: Zofia Styjeńska) – w obu dziełach, o baśniowej 
treści, mieszają się bóstwa słowiańskie, rytuały pogańskie, zwyczaje ludowe, a ich prze-
29 Problem systemu dźwiękowego Rogowskiego został gruntownie przeanalizowany w literaturze muzykologicznej, 
Vide: np. E. Wójtowicz, op. cit.; A. Poszowski: Technika dźwiękowa Ludomira Michała Rogowskiego, Gdańsk 1974; M. Bri-
stiger: L.M. Rogowskiego skale i idee muzyczne, w Studia Hieronymo Feicht septuagenario dedicata, red. Zofia Lissa, Kraków 1967, 
s. 446– 456. 
30 Praca, napisana w języku francuskim, ukazała się drukiem w języku polskim pod tytułem Muzyka przyszłości. Przy-
czynki i szkice estetyczne ze wstępem Franza Hellensa (Lublin 1922, w wydawnictwie M. Kossakowskiej). W metryce 
książki, na stronie redakcyjnej, widnieje informacja dotycząca praw autorskich z datą 1918. 
31 Rękopis przechowywany w DAD, sygn. RO–180 2.IV.5. 
32 Vide: np. Ewa Wójtowicz, op. cit., s. 306–307. 
33 Rękopis przechowywany w DAD, sygn. RO-180 1.I.2. 
34 Rękopis przechowywany w DAD, sygn. RO-180 1.IV.1. 
35 Rękopis przechowywany w Bibliotece Polskiego Wydawnictwa Muzycznego. 
36 Nakładem Stowarzyszenia Śpiewaków Śląskich, Katowice 1938. 
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słanie to pokazanie radości codziennego życia w Polsce przedchrześcijańskiej37. Tytuły 
i programy literackie utworów instrumentalnych mają na celu sugerowanie słuchaczom 
skojarzeń pozamuzycznych – na potwierdzenie tej tezy można przywołać Zjawy. Siedem 
legend polskich (1937)38 z częściami: Ewokacja, Kazimierz Wielki i Esterka, Pan Twardowski, 
Bazyliszek z Bakszty, Jurata z jantarowych pałaców, Skarbnik z węglowych szacht, Dziwożona 
upalnego południa, a także Wizje pogańskie z częściami Inwokacja (Oj Lelum-Łado), Strawa 
(Palenie zmarłego), Wesele (Chmiel), Zwycięstwo: Zbliża się wróg – Bitwa – Sławienie. 
Różne formy muzyki wokalnej i gatunki sceniczne – ze względu na warstwę 
słowną – są podstawowymi nośnikami znaczeń, stosowanymi chętnie przez propaga-
torów sztuki narodowej. Połączenie słów i melodii, wyrażające heroizm bohaterów, 
niezłomność i odrębność kulturową ma wielką moc oddziaływania na publiczność. 
Takimi właśnie utworami są: Marsz Generała Hallera, pieśń poświęcona polskiemu 
przywódcy, napisana w czasie I wojny i opublikowanz w Paryżu39 czy Kraljević Marko 
(libretto: Ilja Goleniszczew-Kutuzow, 1928), opera sławiąca, popularnego na obszarze 
Słowiańszczyzny południowej władcę, królewicza Marko z XIV wieku40 (kompozytor 
bowiem, po osiedleniu sie w Królestwie Serbów, Chorwatów i Słoweńców, zaangażo-
wał się również w krzewienie tradycji lokalnych41).  
Rogowski, dążąc do zorganizowania wymiany artystycznej między bratnimi kra-
jami, a także nie znajdując wśród twórców w Polsce wystarczającego zainteresowania 
dla idei braterstwa słowiańskiego, nawiązał kontakt z kompozytorami z Pragi, Belgradu 
i Zagrzebia, gdzie poparcie dla ruchów wszechsłowiańskich było znacznie większe. 
Doprowadził, razem z artystami chorwackimi i serbskimi, do powstania w 1926 r. sek-
cji jugosłowiańskiej w ramach prestiżowego Między-narodowego Towarzystwa Muzyki 
Współczesnej42. Starano się o wydzielenie Wszechsłowiańskiego Towarzystwa Muzyki 
Współczesnej, do czego jednak nie doszło. Utopijną niemalże wizję takiego związku 
prezentował polski muzyk w swoich tekstach literackich:  
Utworzyłbym wielki Związek Muzyczny Pansłowiański. Wchodziłyby w to: firma wydawnicza 
dzieł kompozytorow słowiańskich, koncerty oraz przedstawienia teatralne po całym świecie z własną 
orkiestrą oraz własnym zespołem Związku, wreszcie domy wypoczynkowe w Dubrowniku, na po-
łudniu Francji, jak i w Italii. Doroczny wielki festiwal Związku urządzałbym w Dubrowniku, gdzie 
37 Kompozytor z zainteresowaniem śledził zwyczaje ludowe, czemu dał wyraz w artykule dotyczącym Kupały: „W Wilnie 
widziałem noc kupalną obchodzoną w wielkiej uroczystości.[…] Obrzędy tej nocy widziałem identyczne w Polsce, Białej Rusi, 
Czechach, Słowacji, Serbii i Dalmacji”, L.M. Rogowski, Kupała (szkic nie-naukowy), „Teatr Ludowy” 1928 nr 6, s. 108. 
38 Rękopis przechowywany w DAD, sygn. RO-180 2.IV.19. 
39 Wydawnictwo B. Roudanez, 1919. 
40 Więcej o tej postaci Vide: B. Zieliński: Bohater narodowy w świadomości kulturowej Słowiańszczyzny, w Literární mystifikace, 
etnické mýty a jejich úloha při formování národního vědomí. Sborník příspěvků z mezinárodní konference konané ve dnech 20.–21. 10. 
2001, red. Ivo Frolec, Uherské Hradiště 2001, s. 35. 
41 Teksty do jego utworów pisał wybitny chorwacki dramaturg modernistyczny, I. Vojnović (1857–1929), przykła-
dem niech będzie Cud św. Błażej, skomponowany dla uczczenia patrona miasta, który obronił je w cudowny sposób 
przed atakiem Wenecjan.  
42 E. Sedak, Das Zeitgenossische als Episode: Zum Begriff  des Fortschritts in der Musik am südlichen Rand Mitteleuropas zwischen den beiden 
Weltkriegen, „International Review of the Aesthetics and Sociology of Music” 1993 nr 2, s. 150. 
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zbudowałbym ogromną salę teatralno-koncetową pod ziemią, przy wejściu do miasta od strony Pile, 
popod murami z wyjściem na ogród, dawną fosę okólną twierdzy. To byłoby głowne, co pragnął-
bym zrobić, będąc bardzo bogatym43. 
Należy jednak przyznać, że pojęcie wspólnoty słowiańskiej – choć nie w tak 
skrajnej wersji, jak głoszone przez Rogowskiego – zaczęło być propagowane w dwu-
dziestoleciu międzywojennym, zgodnie z oficjalną już polityką nowoutworzonego pań-
stwa polskiego. W Poznaniu założono Słowiański Związek Śpiewaczy (prezesem zo-
stał Leon Surzyński) i zorganizowano wielki Wszechsłowiański Zjazd Chórów 
1929 r.44. Zaśpiewał wówczas chór złożony z 14 tysięcy (!) śpiewaków, w którym 
oprócz polskich zespołów uczestniczyły chóry z całej Europy. Wydano monograficzne 
numery miesięcznika „Muzyka” poświęcone bratnim krajom słowiańskim45. W latach 
30. Filharmonia Warszawska zorganizowała przeglądy muzyki krajów, z którymi łączy-
ły nas polityczne interesy, bądź tylko wspólne położenie na byłej białej plamie Europy 
postrzeganej z perspektywy zachodniej – chodziło o Czechosłowację, Węgry, Rumu-
nię, Jugosławię, Bułgarię, Łotwę, Estonię.  
Tematyka słowiańskia ożywiła wyobraźnię kompozytorów, takich jak Piotr Per-
kowski (balet Swantewit, 1926–30), Stanisław Wiechowicz (Dzień słowiański na chór mie-
szany i orkiestrę dętą, 1928) czy Feliks Nowowiejski (opera Legenda Bałtyku do libretta 
Wandy Szalay-Groele, opartego na starosłowiańskim micie związanym ze świętem 
Słońca, 1924; Obrazki słowiańskie op. 57 nr 3 na fortepian, 1939; Koncert na fortepian i or-
kiestrę symfoniczną „Słowiański” op. 60, 1939).  
W sztukach plastycznych do mitu słowiańskiego nawiązali w swoich pracach 
m.in. Stanisław Wyspiański, Władysław Skoczylas (Obrzędy słowiańskie) czy Zofia Stry-
jeńska (Krąg Piastów, Bożki słowiańskie, Pory roku w obrzędach ludowych). Najsilniej chyba 
w krzewienie idei Słowiańszczyzny zaangażował się rzeźbiarz Stanisław Szukalski, któ-
ry założył w 1929 r. ugrupowanie artystyczne „Szczep Rogate Serce”, zrzeszające pla-
styków poszukujących inspiracji twórczej w kulturach starosłowiańskiej i staropolskiej. 
Artysta propagował pogląd o pierwotności języka polskiego wobec innych języków 
słowiańskich, i opracował nawet słownik „macimowy”, odnoszący się do prajęzyka, od 
którego pochodzą rzekomo wszystkie języki świata46. 
Szukalski, Rogowski i kilku jeszcze innych artystów uznając współczesne ten-
dencje w sztuce za kosmopolityczne, zaproponowali stworzenie sztuki narodowej, 
opartej o ludowe wzorce słowiańskie. Lecz ciążenie naszej kultury ku zachodniej trady-
cji oraz chęć zaistnienia w Europie sprawiły, że w I połowie XX w. idea braterstwa 
43 Słowa te wypowiada bohater powieści Jak istnieć przestałem, kompozytor Jerzy – alter ego Rogowskiego. L.M. Ro-
gowski, Jak istnieć przestałem, maszynopis niepublikowany, DAD, sygn. RO-180, s. 39. 
44 Poznań, dn. 18–25 maja 1929 r. 
45 Por. P. Dahlig, Tradycje muzyczne a ich przemiany. Między kulturą ludową, popularną i elitarną Polski międzywojennej, Warsza-
wa 1998, s. 126–130. 
46 L. Lameński, Stach z Warty Szukalski. Szczep Rogate Serce, Lublin 2007. 
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słowiańskiego nie odegrała istotnej roli kulturotwórczej, pozostając tematem interesu-
jącym nielicznych artystów. 
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